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60 h.). Nadesłane za wiersz 
petit 50 li. Spód na każdej 
stronie po koron 6*—. Za­
łączniki K 20- — za tysiąc.

Ogłoszenia pnyfmaja tylko 
Biuro dzienników i ogło­
szeń Maryana Hupczyca 
w Krakowi*, Jagłallońska ? 
Administracya „NOWIN*; 
nl.iw. Gertrudy 10 otwartaad 
godz. 8 rano do 8 wieczorem
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ODEZWA.
Zamieszczamy poniżej nadesłaną nam ze 

Lwowa przez konfederacyę kilku stronnictw 
odezwę, przyczem redakcya „Nowin" oświad­
cza, że z akcyą, organizującą obecnie Pogo­
towie Narodowe, jako z akcyą, odpowiadają­
cą idei polskiej oraz interesom 
polskim w obecnej chwili, soli­
daryzuje się w zupełności.

Hasło organizacyi pogotowia narodowego 
wyszło z łona stronnictw skrajnych, od 
których dzieli nas wiele zasadniczych różnic 
w ocenie spraw społecznych i politycznych. 
Różnice te oczywiście i nadal pozostaną nie­
zatarto — i nie będziemy się solidaryzowali 
z pewnymi celami poszczególnych'stronnictw. 
Ale wszyscy jesteśmy Polakami — 
a solidarność narodowa jest i mu­
si być hasłem naszem wspólnem 
bez względu na różnice partyjne. 
W kwestyi obrony sprawy narodowej nie

nia dziś różnic między Polakami — i usta­
liła się już „oryentacya polska", nakazująca 
poparcie Austryi całą siłą w razie wojny z 
Rosyą w nadziei oswobodzenia Królestwa 
Polskiego z pod rujnującego barbarzyńskiego 
jarzma caratu.

Sprawę tę postawić trzeba jasno i nie­
dwuznacznie. Szerokie sfery społeczeń­
stwa nie rozumieją dyplomatycznych niedo­
mówień i ostrożnie niejasnych określeń, one 
pragną jasnej dyrektywy - i taką jasną 
dyrektywę powinny otrzymać. Dlatego też re- 
zolncya. uchwalona onegdaj we Lwowie przez 
Koło Sejmowe, nie mogła nas całkowicie 
zadowolić, jak według relacyj dzienników 
lwowskich nie zadowoliła posłów demo­
kratycznych Rutowskiego i Germana, 
ludowców Stapińskiego, Tetmajera, Witosa, 
Reya, postępowego demokraty Śliwińskiego 
i i., którzy przemawiali przeciw wspomnianej 
zbyt ogólnikowej rezolucyi.

Z całym naciskiem jednak zaznaczyć na­
leży, że kierownictwo akcyi, której konie­
czność uznajemy, musi spocząć w ręku mę­
żów rozważnych, świadomych ciężkiej odpo­
wiedzialności i posiadających zaufanie całe­
go społeczeństwa. Do żadnych czynów przed­
wczesnych i szalonych porwać się nie damy; 
lekkomyślność w tej mierze byłaby zbrodnią 
narodową. Ale przygotować się winniśmy do 
czynu, aby w stosownej chwili móc wystą­
pić z siłą i jak powiada uchwalona onegdaj 
rezolucya „Koła Sejmowego" — „sprostać za­
daniom narodowym, w obec jakich to biegu 
wypadków stanąć możemy*.

Odezwa.
„Wojenna groza, wisząca dzisiaj nad Pol-* 

ską, poruszy)a i wzburzyła do głębi wszyst­
kie instynkty i uczucia mas polskiego naro­
du. Brak pracy w przemyśle, drożyzna naj- 
niezbędnielszych środków do życia, zastój 
kredytu, rujnują dziesiątki tysięcy egzysten- 
cyj, zanim jeszcze padły pierwsze strzały 
wojenne. A z chwilą wybuchu wojny czeka 
nasz naród los najstraszniejszy: pchanie Po- 

.....=

3
2. ?5‘

[, Palcie Tutki Paschalskiegoi



Nr. 284 „NOWINY, DZIENNIK POWSZECHNY*- z 12 grudnia 1912

laków w armii rosyjskiej przeciwko Polakom 
w armiach austriackiej i pruskiej do mordu 
wzajemnego.

Cała ta groza wojenna, wszystkie niezli­
czone cierpienia i ofiary, które nas czekają, 
staną się naszą klęską i dalszym ciągiem ni­
szczenia naszej przyszłości, jeżeli Polska 
krwawić się będzie dla crdzych tylko inte­
resów, jeżeli nie ocknie się i nie porwie do 
czynu, do walki za swoje prawa, za 
swoją przyszłość, za wolność i nie­
podległość narodu.

Dość długo czyniła niewola z wielkiego, 
licznego narodu polskiego trzy rozbite, przez 
obcych wyzyskiwane i uciskane prowineye, 
obce sobie, ubogie i słabe. Zniszczenie de­
spotyzmu rosyjskiego na polskiej ziemi — 
to moźuość utworzenia w przyszłości wiel­
kiego warsztatu narodoweji pracy, to mo­
żność wielkiego, samodzielnego organizmu 
ekonomicznego, to siła i przyszłość nasza! 
Kto nie mnie w takiej chwili czynem wal­
czyć, kto nie zechee tworzyć swojej własnej 
iwiności i własnej przyszłości, ten godzien 
będzie późniejszych znęcań się wroga nad 
bezbronnymi.

Bierność i pokora nie uchronią Polaków 
od żadnego bezprawia, przeciwnie, będą te­
go bezprawia najsiluiejszera w oczach wroga 
uzasadnieniem.

Aby umożliwić walkę czynną w Polsce, 
walkę, zmierzającą do zbliżenia wolności i 
niepodległości narodu polskiego, utworzyła 
się orgauizacya, łącząca w sobie reprezen­
tantów następujących partyj polskich:

Polska Partya Socyalistyczua, 
Narodowy Związek Robotniczy, 
Orgauizacya Niepodległościowa Ludowa, 
Orgauizacya Niepodległościowa Inteligen- 

cyi w Królestwie Dolskiem,
Polska Partya Socyalno-Demokratyczna 

Galicyi i Śląska,
Polskie strounictwo Postępowe w zaborze 

austryackim.
Partye powyższe zgodziły się utworzyć ze 

swoich delegatów Komisyę Tymczasową, 
która będzie wspólną ich reprezenta- 
cyą na zewnątrz, obejmie pod swój 
wpływ i kontrolę wszystkie przygotowawcze 
czynności, zmierzające do wytworzenia zor­
ganizowanej siły zbrojnej w Polsce 
i do zebrania środków pieniężnych, 
potrzebnych do jej rozwinięcia, oraz do jej 
ujednostajnienia i porozumienia się wszyst­
kich czynników w kraju i zagranicą, którym 
jako cel przyświeca wyzwolenie narodu pol­
skiego w czasie wojny na ziemi polskiej.

Wszystkie w Komisyi Tymczasowej złą­
czone organizacye uważają walhę zbrojną 
w razie rozpoczęcia wojny, wybu­
chnąć mającej przeciwko zabór- 
czemu caratowi rosyjskiemu jako 
najbliższy, jedynie możliwy cel 
zbrojnej organizacyi ludu polskie­
go. Wyzwolenie Królestwa Polskiogo z nie­
woli rosyjskiej, oto nasze zadanie w czasie 
wojny mocarstw przeciw Rosyi.

Jak długo Austro-Węgry walczyć będą 
w interesie swojej państwowości przeciwko 
Rosyi, są one naszym naturalnym 
sprzymierzeńcem. Ich zwycięstwo bę­
dzie naszym zamiarom sprzyjało, będzie 
ono w naszym interesie, tak jak w 
naszym interesie leży całkowite pokonanie 
Rosyi w zbliżającej się wojnie.

Ale nie spuścimy z oka naszego własne­
go stanowiska i w pierwszym rzędzie na­
szych własnych praw, praw ludu polskiego 
bronić będziemy.

Zwyciężymy tylko wiarą w nasze wła­
sne siły, wolność naszą uzyskamy na­
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prawdę tylko własnym czynem, za 
który odpowiedzialność na siebie wziąć mu- 
simy.

Kto chce być wolnym, musi sam o tę wol­
ność walczyć!

Dlatego wzywamy wszystkich Polaków, 
którzy nazwy tej godnymi chcą się okazać, 
aby bezzwłocznie tworzyli organi­
zacye przygotowujące do walki 
zbrojnej i łączyli te organizacye z już 
istniejącemi, zostającemi pod opieką Komisyi 
Tymczasowej, aby zbierali natych­
miast środki pieniężne na kiero­
wany przez Komisyę Tymczasową 
Polski Skarb Wojskowy. Aby wypadki 
wojenne nie zastały nas nieprzygotowanymi, 
nie należy tracić ani dnia jednego!

i Zarząd Polskiego Skarbu Wojskowego kwi- 
| tować będzie w pismach składane pieniądze. 
I Grudzień 1912.

Koinisya Tymczasowa Skonfedero- 
wanych Stronnictw Niepodległościo­

wych:
Centralny Komitet Robotniczy Polskiej Par- 

tyi Socyalistycznej.
Zarząd Główny Narodowego Związku Ro­

botniczego.
Zarząd Główny Organizacyi Niepodległo­

ściowej Ludowej.
Zarząd Główny Organizacyi Niepodległo­

ściowej Inteligencyi.
Zarząd Polskiej Partyi Soeyalno-Demokra­

tycznej Galicyi i Śląska.
Zarząd Główny Polskiego Stronnictwa Po­

stępowego*.

Gzj nominacja bar. Conrada jest 
zapowiedzią blishich kroków przeciw­

ko Serbii?
(Od naszego korespondenta). 

Wiedeń, 10 grudnia.

Głównym powodem ustąpienia barona Con­
rada vou Hótzendorfa w gradnin roku prze­
szłego była nieufność Włoch do namiestni­
ka sztabu generalnego austro-węgierskiego. 
Rząd włoski był słusznie czy niesłusznie 
przekonanym, że szef sztabu generalnego 
armii austro-węgierskięj dąży do porobienia 
przygotowań wojennych i do napadnięcia ua 
Włochy przy zdarzonej sposobności. Ponie­
waż hrabiemu Aełirenthalowi chodziło o prze­
jednanie Włoch, a nawet o zjednanie ich 
dla Austro-Węgier, by Włochy nie połączyły 
się z sojusznikiem z Rosyą i nie zaatako­
wały razem z Rosyą Austro-Węgier, przeto 
skłonił koronę do poświęcenia barona Con­
rada von Hótzendorfa. Teraz przyszło do 
odnowienia trójprzymierzą. Równocześnie te­
dy Austro-Węgry przekonały rząd włoski, 
że baron Conrad von Hbtzendorf nie jest 
wrogiem Włoch. Skutkiem tego powrotowi 
barona Conrada von Hotzendoria na poprze­
dnio już zajmowane stanowisko nie stało już 
nic ua przeszkodzie.

Tak brzmi jedna wersya. Druga wersya 
wygląda bardziej niepokojąco i bardziej wo­
jowniczo. W sferach politycznych budape­
szteńskich utrzymują, że minister wojny 
Anffenberg był przeciwnikiem wojny z Ser­
bią, podczas gdy baron Conrad von Hótzen- 
don wskazywał ustawicznie na potrzebę 
szybkiego i energicznego rozrachowania się 
z Serbią, aby na szereg lat uwolnić Austro- 
Węgry od ciągłego przesilenia zewnętrznego 
i od wstrząśnień gospodarczych z powodu 
pretensyj serbskich. Gdyby te pogłoski były 
prawdą, wówczas dymisya generała Auffen- 

berga i nominacya barona Conrada von Hó- 
tzendorfa na szefa sztabu generalnego two­
rzyłyby zapowiedź bardzo bliskiej 
i niemal nieuchronnej wojny z 
Serbią.

Rzecz prosta, że na wypadek, gdyby Ser­
bia nie cbciała ustąpić- i upierała się przy 
zatrzymaniu portów albańskich nad morzem 
Adryatyckiem, Austro-Węgry musiałyby ru­
szyć w pole. Wówczas obecność Conrada 
von Hotzendorfa na czele sztabu generalne­
go byłaby rękojmią powodzeń i zarazem pod­
nietą dla żołnierzy. Baron Conrad von IIO- 
tzendorf jest bowiem niesłychanie popnlarną 
osobistością w armii i uchodzi za tęgiego 
praktyka i teoretyka w dziedzinie wojskowej.

____________ Amon.

Nawy minister wojny.
Wiedeń. Zbrojmistrz Krobatin zo­

stał mianowany ministrem wojny.

Zatarg sBrbsku-austPjaclii.
Podżegania Rosyi.

Petersburg. „Mow. Wremia“ w telegra­
mie z Berlina zaprzecza pogłosce, ja­
koby poseł Hartwig eksponował 
się za pokojowem załatwieniem 
sporu Austryi z Serbią. Hartwig 
z pełną szczerością oświadczył wobec 
polityków serbskich, że uzuaje ich 
stanowisko za słuszne, i źe rozumie, 
iż muszą żądać portu adryatyckiego. 
RolaHartwiga jest niesłychani! 
ważną; jemu tylko podziękowa- 
nale ży, że powaga Rosy i w Serbi 
jeszcze się podniosła.

Beznadziejne życzenia Serbii.
Wiedeń. „Neue Freie Presse" donosi, że 

serbscy pośrednicy pokojowi ma­
ło mają nadziej, aby ich życzenia 
w kwestyi portowej znalazły w 
Londynie poparcie.

Jak się zachowa Bułgarya?
Bukareszt. Co się tyczy serbskiej przy­

stani adryatyckiej, jak oświadczył Danow" 
jednemu z dyplomatów, to Bułgarya poprze 
swego sprzymierzeńca, jeżeli ńspiraćye jogo 
będą rozsądne i ograniczą się tylko n. p. do 
San Gioranni di Modna. Gdyby jednak 
Serbia chwyciła za broń z powodu 
Durazza, wtedy Bułgarya nie wmie­
sza się do konfliktu.

Urzędowe zapewnienia.
Berlin? „Beri. Tageblatt? donosi z Nowe­

go Jorku: Austryacki rząd baukom, 
które objęły pożyczkę 50 milionów dolarów, 
zapewnił, że niema obawy wojen­
nych zawikła ń.

Misya Danewii.
Bukareszt. Korespondent „Asvermul“ 

rozmawiał z Danewem, który oświadczył, że 
wyniki swojej wizyty w Bnkareszcie wyda­
dzą obfity i korzystny plon nietyl- 
ko dla Bułgaryi i Ru m n n i i, ale i- 
dla sprawy pokoju wogóle.

Bukareszt. Z tutejszych kół poinformo­
wanych donoszą, że misya Danewa wykaza­
ła, iż nie wyłoniły się zasadnicze '■trudności 
dla załatwienia bieżących kwestyj.

Prosimy odnowić prenumeratę na 
miesiąc grudzień.
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Rokowania pokojowe i reunion 
ambasadorów.

Milczą armaty na półwyspie bałkańskim 
(tylko podobno komendant Skutari Ilassan 
Riza Bej nie chce uznać zawieszenia broni 
i walczy dalej z Czarnogórcami), a dyplo­
macya europejska przystępuje do różnora­
kich rokowań. Delegaci państw ‘bałkańskich 
znajdują się w drodze do Londynu. Rozpo­
częcie rokowań pokojowych ofieyalnie na­
znaczone zostało na piątek 13 gruduia — 
nie wiadomo jednak, czy na ten dzień wszy­
scy delegaci istotnie do Londynu przybędą.

Rokowania pokojowe nie będą długo trwa­
ły. O ile dotychczas wiadomo, związek państw 
bałkańskich wystosuje wspólnie do Turcyi 
swoje żądania —: rozdział zaś terytoryów 
przez Turcyę odstąpionych pomiędzy poszcze­
gólne państwa związkowe, nastąpi dopiero 
po zawarciu pokoju. Bułgarya nie chce 
atoli zrezygnować z posiadania 
Adryanopola - niewiadomo także, co 
się stanie z Saloniką. Wynika z tego, że 
nie łatwo będzie znaleść modus, którybj’ 
wszystkich zadowolnił. Na londyńskich ro­
kowaniach wyjdzie także na jaw, jakie żą­
dania Serbia postawi w kwestyi portowej. 
Rosya popiera żądania Serbii, o czem świad­
czy choćby informacya rosyjskiego ambasa­
dora w Rzymie Kruponskiego, który oświad­
czył w dzienuiku „Tribuna", że posiadanie 
portu nad Adryatykiem jest dla Serbii naj­
żywotniejszą kwestyą.

Niezależnie od rokowań pokojowych bę­
dzie się odbywał „reunion" ambasadorów, 
zainieyowany przez sir Edwarda Greya. Mo­
carstwa w zasadzie zgodziły się na propo- 
zycyę Greya, lecz dotychczas nie zadecydo­
wano ani terminu, ani miejsca, gdzie się 
ten reunion odbędzie. Grey zaproponował 
Paryż i Poiucarego na przewodniczącego. 
Nie ulega atoli wątpliwości, że propozycya 
powyższa była aktem kurtuazyi gabinetu 
londyńskiego wobec gabinetu francuskiego. 
„Reunion" de facto odbędzie się w Londy­
nie, a rozpocznie się w chwili, gdy delegaci 
bałkańscy porozumią się co do zasadniczych 
punktów pokoju.

Program prac parlamentu.
Wiedeń. (B. kor.) Na wczorajszej kon­

ferencyi seniorów, odbytej w obecno­
ści prezydenta ministrów br. Stiirgkha uło­
żono, że po załatwieniu sprawozdania ko­
misyi wojskowej o dodatkach na utrzymanie 
oraz o kontygencie rekruta przyjdzie 
na porządek dzienny sprawozdanie tej komi­
syi o dostawach koni, sprawozdanie 
komisyi prawniczej oświadczeniachwo- 
j e n n y c h, sprawozdanie komisyi budżeto­
wej o prowizoryum budżetowem. 
Ponieważ załatwienie sprawozdania komisyi 
regulaminowej o definitywnej reformie 
regulaminu wydajesię niemożliwem przed 
świętami Bożego Narodzenia, ma być prze­
dłożonym wniosek inicyatywy o prowizo­
ryum regulaminowe. Wniosek ten bę­
dzie bez pierwszego czytania przydzielony 
komisyi regulaminowej.

Przedmiotem obrad była dalej sprawa za­
łatwienia pragmatyki służbowej i ma­
łego planu finansowego. Dyskusja 
w tej mierze nie została jeszcze ukończoną, 
ponieważ dotyczące sprawozdanie komisyi 
nie jest jeszcze wygotowanem. W końcu wy­
rażono życzenie, aby pod obrady poszedł je- 
szczeszereg kwestyj nietykalności 
poselskiej, ustawa o stowarzyszę- 

n i a c h, rezolucye, proponowane przez komi- 
syę weterynaryjną i sprawozdanie o poda­
tku od samochodów.

Następne plenarne posiedzenie Izby odbę­
dzie się w czwartek, gdyż dzień dzisiejszy 
będzie zarezerwowany dla obrad komisyjnych. 
Ostatnie posiedzenie proponowane jest na 
20 b. m. '

Bojkot polski w PoznańskiEm.
Berlin. Pod nagłówkiem powyższym za­

mieszcza „Beri. Tagebl." dłuższy artykuł, 
nadesłany z Poznańskiego, w którym autor 
bardzo ostro gani postępowanie rządu z Po­
lakami, którzy, spowodowani zastosowaniem 
ustawy o wywłaszczeniu, postanowili bojko­
tować kupców niemieckich w Poznańskiem, 
Autor obawia się, że bojkot polski zrujnuje 
tam licznych kupców niemieckich, gdyż Po­
lacy mają przewagę, a kupcy niemieccy z sa­
mej niemieckiej klienteli utrzymać się nie 
mogą. Równie ostro gani autor nadburmi- 
strza poznańskiego dra Wilmsa, który po­
stępowaniem swojein wobec Polaków przy­
czynił się do zaostrzenia przeciwieństw na­
rodowościowych w Poznańskiem.

Bojkot niemiecki w Poznań­
skiem.

Poznań. (Tel. wł.) Na bojkot kupców 
niemieckich przez Polaków, hakatyści za­
miast uderzyć się w piersi i uznać swoją 
winę, odpowiadają również bojkotem — ku­
pców polskich. Wczoraj odbył się w Pozna­
niu wiec prowincyonalnego związku hakaty- 
stycznego ,.Ostmarkenverein“ przy udziale 
około 1000 osób, na którym uchwalono re- 
zolncyę bojkotowania kupców polskich.

Z bagna wielkomiejskiego.
Berlin, poniedziałek 9 grudnia.

Poniedziałkowe pisma berlińskie donoszą 
o następującem odkrycin policyi, dokouanem 
w niedzielę w nocy w pewnym lokalu przy 
ul. Kocha. W lokalu tym co noc schodzą się 
różni panowie, zaliczający się po części na­
wet do arystokracji berlińskiej, celem wzię­
cia udziału w szalonych orgiach, których lo­
kal ten jest widownią. Goście odwiedzający 
ten lokal, składają się przeważnie z kół ho­
moseksualnych. Dostęp do sal, w których 
urządzano orgie, mieli dostęp tylko ci, któ­
rzy byli w posiadaniu pewnego tajemnicze­
go znaku. Policya, dowiedziawszy się o tem, 
śledziła lokal i nocy ubiegłej, gdy zgroma­
dziło się tam znowu wiele gości, policya na­
gle ukazała się w kawiarni. Wszystkich obec­
nych panów w liczbie około stu — wielu 
ubranych było w stroje kobiece—pod eskor­
tą policyi udać się musiało do rewiru poli­
cyjnego, gdzie stwierdzono ich nazwiska, 
kilku zaś, którzy nie mogli się wylegitymo­
wać dostatecznie, odprowadzono do prezy­
dyum policyi. ___________

CiEkawy Klub złodzisjsHi.
„Towarzystwem zbrodniarzy „Bose Sieben" 

nazwała się szajka złodziejska w Berlinie, 
którą wreszcie wyśledziła policya i osadziła 
za kratkami: Na czele szajki stał dawniej­
szy pisarz adwokacki, niejaki Kaliński, któ­
rego nazywano „matką". Wszyscy należeli 
do kół homoseksualnych i wołali się imiona­
mi kobiecemi. Według „statutów" do Towa­
rzystwa należeć mogło tylko siedmiu człon­
ków. Każdy z nowowstępujących pełnić mógł 
tylko łunkeye „ucznia" i musiał składać 
przysięgę w obecności wszystkich członków.

Celem Towarzysta było popełnianie trądzie-^ FISZ 

ży, a zdobycz dzielono pomiędzy siebie. ..Po-TPĄ^py 
siedzenia" swoje „zła siódemka" codziennie" . 
odbywała w pewnym lokalu. Policya dowie-m,eJSK,e&0, 
dziawszy się o tem, aresztowała wczoraj .
wszj’stkich, gdy znowu przybyli na „posie­
dzenie".

Barometer 
politycznej sytuacyi.

Usposobienie pokojowe

Położenie groźne

Stan niepewny

Pokój prawdopodobny

Pokój zapewniony . .

Wojna z Serbią.

Wojna z Rosyą

Złote 
więzy

Dramat w 5 akt.
II. Część, 

Trylogii pt. Zy­
gmunt August 
uap. L. Rydel.

OSOBY:
Zygmunt I.

Rygicr 
Królowa Boua 

A. Kosmowska 
Zygmunt August 

Adwentowicz 
Królowa Anna 

Olska
X. Dzierżgowski 
prymas 

Szymborski 
|x. Samuel Ma­
ciejowski, bisk.

_ krakowski
Kraków, 11 grudnia. K- Bramlt

Z teatru miejskiego. W sztuce Henry- iup^Syski’’ 

ka K!stemeckers’a „Szpieg", Jctórą teatr kra- M. Brokowski. 
kowski wystawia w sobotę 14 b. m., obsada X. Drohojowski, 
ról jest następująca: Pułkownika Telta gra p. bisk. chełmski. 
Maryański, Monikę, jego żonę, p. Pytlińska- Gorzkowskl 
Zawiejska, Marcelego Beaucourta, p. K°s'"-gj.; gra 
ski, Juliusza Glogau’a, p. Szymborski, bisku- ’ //. Wójcicki. 
pa Jussey’a p. Bogusiński, hr. Bertranda de jan Tarnowski 
Maurel, p. Noskowski, barona Stettiua p. Ru- kasztelan 
szkowski, prokuratora p. Brokowski, YvoUnę Stanisławski 
Stettin, p. Czaplińska, Teresę Deniau, p. Wie- Fiotr, w0' 
landówna, sędziego śledczego p. Trzywdar. Jewo“

Wieczór listopadowy urządzony sta- T„„,4.U 
raniem klubu rękodz-mieszczańskiego, odbył wojewoda śand. ’ 
się onegdaj w sali przy ul. św. Krzyża przy Nowacki
bardzo licznym udziale publiczności. Słowo liafał l.eszczyji- 
wstępne, wypowiedział prof. dr Tadeusz Gra- 8kit.w^‘ br“Sv 
bowski, który dzieje powstania listopadowego gał? * 
opowiedział w sposób zajmujący, zwracając ^"eUiipoz^ń. 

się do chwili obecnej. Część muzyczną, w któ- Z., Hańcza 
rej wielkiem powodzeniem cieszył się występ piotr-Boratyński 
młodocianej pianistki p. Rakiszównej oraz PPs®t 
artystyczna gra na skrzypcach prof. Jana Ku- . Solski 
lińskiego — dzięki pięknie odegranej *Cąva- 
tinie" Raffa oraz „Legendzie" Wieniawskiego njarszałek 
— wypełniły produkeye uczniów szkoły śpię- Matyański 
wu zaszczytnie znanego artysty-śpiewaka prof. X. Mikołaj Rz- 
St. Bursy. Z tych, popisy utalentowanej śpię- dziwił! Rudy, 
waczki p. Maryi. Kowalskiej, rozporządzającej pOdoi,tSZXosi/isM' 
pięknym, doskonale uformowanym głosem, Barbara z ks 
znalazły żywe uznanie licznego audytoryum. Radziwiłłów Ga- 
P. Kowalska zaśpiewała przepiękną pieśń sztołdowa 
Niewiadomskiego „W białym dworku" oraz Jarszewska. 
zgrabny utwór Cyrbesa, w sposób zdradzają- J°rzy 
cy szczery talent pieśniarski, a nagrodzona J-Nowie a. 
oklaskami, dodała parę utworów, z których ck^marszaick11' 
zgrabna „Piosenka" Bursy, znalazła żywe ’ Trzywddr 
uznanie. Drugi solistą wieczoru, był utalento- x. Wit, dojnini- 
wany baryton p. Stanisław Płutyński, śpiewak, kaniń. 
który przekroczył już stadyum uczniowskich Nowakowski 
popisów. Wspaniały materyał głosowy uro- Hendr^r r̂°’ 
biony w doskonałej metodzie, deklamacya “* "°rny

trafna, oraz poczucie pracy pewne, złożyły H. Schmidt
się na bardzo piękne oddanie ustępu opero-Stańczyk, trofuiś 
wego (Faust), tudzież przepięknej pieśni Noskowski 
Schumanna „Dwaj Grenadyerzy", co wrazBerkwark, lutni- 
z naddatkami zjednało młodemu śpiewakowi8t* 
uznanie w formie frenetycznych oklasków. p ko owiec 
Popisy muzyczne zakończył występ kwartetu10 
solowego, w którym na podłożu jędrnego ba

—~ Brauttówna
1295

Reiyser: 
Stanisław 
Stanisławski.

Objęte z masy konkursowej to
wary bławatne, płótna, barchany, 1A pj? O 8 p 4 G f* Pi 
wełny, jedwabie po cenach ba- s IVVII

pod firmą

jecznie nizkich poleca magazyn Kraków, Szewska 2.
Początek

O codz. 7>/t 
Koniec 

l o godz. 11
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Teatry
i

Dzwartek:
.Ostatni"

Piątek
„Dobrze skro­
jony frak", 
iobota: 
„Szpieg".

Niedziela;
pspaludniu

„Miód 
kasztelańsKi".

-risoór:
• Szpieg". 

Poniedziałek:
Wieczór 
klasyczny.

su p. Dęlli’ego oraz tenora prof. Bursy, na­
de-1 korzystnie przedstawił się głęboki mezzo­
sopran p. Hellerówny i dźwięczny ton sopra- 

uiifinuiiolfa nu P- ł^tkównY’ ~ Trudy deklamacyjne spo- 
WluUnloRu czy wały w ręku artystki tej miary co pni 

, Freege-Kałuźyńska, która p >-wała audytoryum
RFPFRTllńR Pe*nem zapału wypt wiedz • iem utworów do- 
" ł ♦ Iskonaie dobranych do powagi wieczoru, oraz 

. 4?v.ru p- Grudzińskiego, wysoce uzdolnionego ucznia 
miejskiego. Gsbrjelskiwo.p. Gabryelskiego.

XI Wieczór, klasyczny. Na program 
wieczoru klasycznego, który odbędzie się dn. 
16 bm. w teatrze miejskim, złożą się: trage­
dya L. A. Seneki „Thyestes" oraz utwór sa-

Środa:
Część II.

„Złote więzy* uja n. .1,. „LUjesiCB viaó uiwui ba-
eenyzwyczajne. tjryCzny Lukiaua „Przeprawa przez Styks’1, 
r i-i.. Przedstawienie poprzedzi słowo wstępne prof.

Uniw. Jagiell. dr Leona Sternbacha.Oba utwo­
ry będą jlljistrowane muzyką prof. B. Ra- 

>- czyńskiego, opartą na motywach staro-grec- 
kich.

Wprowadzając na scenę teatru krakow­
skiego Senekę, „Akad. Koło art.. mił. dram. 
klas.*4 pragnie zapoznać szerokie sfery kul­
turalne naszego społeczeństwa z małozna- 
ną twórczością dramatyczną tego pisarza. 
Tragedye Seueki nie były grane dotąd ua 
żadnej ze scen polskich; również nie znane 
jest ze sceny twórczości dramatyczne Lu- 
kiana.

Reżyseryę wieczoru prowadzi p. Stanisław 
Stanisławski art. dram, teatru krakowskiego,
stroną filologiczna kieruje prof. M. Bogucki. 

KINO Bilety do nabycia w kasie zamówień.
TEATR Poniedziałkowa pogadanka sekcyi

TCl naukowo-literackiej zgromadziła liczny zą- 
11 Di rf iialff G st$P *uc*zi» interesujących się sprawami naj- 
Li. ruUWols u. żywotniejszemi, które chwila obecna wysu- 
Przedstawienia nęła na porządek dzienny życia narodowego. 
io^a 10 wŚeei> Zagaiła p. dr. Daszyńska-Golińska i w pory- 

wający sposób skreśliła obowiązki społeczne 
jednostki wobec zawieruchy wojennej, wez- 

TEATR wała do zgodnej akcyi, do wychowania mło- 
Nowości. dzieży i uświadamiania ludu, aby jako cel 

Fata jpdrghna.
Akt balansów.
Les Arturos.. 
gimnastycy

Kaden z r" 
wym repertuar. suilki 
„Lolota" 
operetka. oyuui.uucj pułj uu>v»uu
^wieczór g dalszy ciąg referatu p. Daszyńskiej-Golińskiej 

i dyskusyę nad praktycznemi wskazaniami 
chwili obecnej do następnego poniedziałku. 

Sprawy miejskie. Komisya drogowo 
kanałowa uchwaliła budżet na rok 1913 oraz 
program mających się w najbliższej przy­
szłości zrekonstruować dróg w gminach przy­
łączonych kosztem 200.000 kor.

naśzych narodowych dążeń stawiać zawsze 
niepodległą Polskę. W długiej i ożywionej 
dyskusyi zabierali głos pn.: Starzewska, dr. 
Wróblewski, Swiderskie, Mossoczowa i jedna 
ze znanych poetek, zamieszkująca stale w 

no- Warszawie. Uchwalono nawiązać bliższe sto- 
“rł""p z kobietami z innych zaborów, aby

wspólną drogą iść do naszych wielkich ce­
lów. Z powodu spóźnionej pory odłożono

TEATR 
APOLLO

Od 1-15
grudnia b. r. _ _____ ________ _____

Davis & Jambo Krajowe jabłka. Tyrol, główny dostaw- 
duet murzyński Ca owoców jest wrogo względem has uspo- 
Saclier, komik sobiony - - jego posłowie występują przeciw 
Despiro, naszej sprawie kanałów. Odpowiedzią powin*
deklamatorka no być uszczuplenie zakupna jabłek, które 
Effry-Off-Ney? stamtąd zalewają nasz rynek. Mamy swój o-

Barańska, 
subretka

The Onras

woc. Przeszło trzydziestu właścicieli sadów 
zjednoczyło się, a Kraków ma możność w 

, sklepie owocowym (ul. św. Krzyża L. 5 i 
akrobai^ręcz. ^'*ia “*• Garncarska L. 1) zakupywać krajowy 

owoc. Przeto niechaj na żadnej choince, w 
rzędneatrrtcye żadnym domu nie znajdzie się cudzy owoc, 

Początek tylko własne krajowe jabłka.
o g. s wieczór.| Z Resursy urzędniczej. Na walnem 
MBUMSBMI zgromadzeniu członków Resursy urzędniczej 

pod przewodnictwem p. Grodyńskiego uchwa- 
iMiNCJ- jono zamianować Bolesława Lubicz-Sulimir 

WANDA skiego w dowód uznania za długoletnią i wy- 
dl Gertrudy<iatlią Prac? dla dobra Towarzystwa swym 

ho„oi-»wvm.
•d godz. 4 popoł 
do g. 10 wiecz.

członkiem honorowym.
Następnie wybrano nowy wydział, w skład 

którego weszli: Prezes Wł. Grodyński, 1 wi­
ceprezes dr Wł. Patkiewicz. 2 wiceprezes dr 
J. Dziurzyński, sekretarz Al. Kubiczek. Człon­
kowie wydziału: Baczyński A., Bartoszewicz 
K-, Bitner K. bibliotekarz, dr Dziubczyński F., 

I Gonet F., Górka J., Hałatkiewicz J., Kawa­
lerski S., Klemensiewicz E., Kobylański L., 
Lewicki W., dr Miinz M. syndyk, Niklas S., 
Romański W., dr Rybacki S-, Schneider F., 
Skoczylas V., Sulimirski B. gospodarz, Świe- 
rzyński S., Warzyński W. skarbnik, dr Wa- 
sung W., dr Weiner S., dr Zawadzki M.

Chór akademicki wybrał nowy Wy­
dział w następującym składzie: Prezes słuch, 
praw Dziedziński Wł., wicepr. słuch, praw 
Michalski St., sekr. słuch, praw Wojciechow­
ski E. bibl. sł. praw Cndek J., skarbnik sł. 
praw Karpak J., Kellor T., Warnuszek St, 
Komisyę szkoutrującą tworzą: Hniłko A., La­
chowski A. Dyrygent B. Wallek-Walewski, 
zastępcą M. Rudnicki.

Handlowcy, zgromadzeni w krakowskiej 
grupie Centralnego Związku handlowców w 
Austryi uchwalili zaapelować do ogółu han­
dlowców z okazyi nadchodzącego Nowego 
Roku, ażeby przyjmowali noworoczne tylko 
od swych szefów. Natomiast nie powinni 
handlowcy wysyłać kart noworocznych do 
fabrykantów, gdyż takie żebranie o kilka lub 
kilkanaście koron noworocznego, ubliża go­
dności handlowców.

Natomiast powinni handlowcy domagać się 
od swych szefów podwyżki pensyi z okazyi 
Nowego Roku, co ze względu na obecną o- 
gólną drożyznę jest całkiem uzasadnione.

Rehabilitacya. W jednym z dawniej­
szych numerów donieśliśmy w kronice poli­
cyjnej o aresztowaniu niejakiego Adama Ba- 
stera z Krowodrzy pod zarzutem shańbienia 
nieletniego dziecka. Obecnie, jak się dowia­
dujemy, został p. Baster prawomocnym wy­
rokiem tut. sądu karnego uwolniony od wszel­
kiej odpowiedzialności. Rozprawa wykazała, 
że całe doniesienie karne było wyssane z 
palca, a pochodziło ze strony mściwych kre­
wnych p. Bastera na tle niesnasek rodzinno- 
majątkowych-

Przejechanie. Wezoraj na rogu ulic Dłu­
giej i Szlak dostał się pod koła wozu wło-

Gwiazdka dla żołnierzy-Polahów w Eaśni i Herzogewinie. 
Kraków, 11 grudnia.

dla żołnierzy-Polaków, służących w Bośni i 
Herzogowinie, apelując gorąco do serc czy­
telników, aby zechcieli nadsyłać pod adre­
sem „Administracyi Nowin" datki na cel 
powyższy. Datki choćby najskromniej­
sze ale liczne, złożą się na kwotę, która 
walnie przyczyni się do złagodzenia ciężkiej 
doli naszych rodaków-żołnierzy.

Nadsyłane datki będą ogłaszane w naszym 
dzienniku, a złożoną sumę prześleray odno­
śnym władzom wojskowym.

Czyniąc początek Redakcya „Nowin“ skła­
da na cel powyższy 20 koron.

Redakcya „Nowin“.

Zdała od swoich rodzin będą spędzali te­
goroczne święta Bożego Narodzenia żolnie- 
rze-Polacy, służący przy batalionach, dyslo­
kowanych w Bośni i Herzogowinie. Wśród 
ustawicznej, ciężkiej służby granicznej — 
podczas mrozu i zawiei śnieżnych — żoł­
nierz-Polak zwróci się tęskną myślą ku swo­
im stronom rodzinnym, gdzie wkrótce ob­
chodzić się będzie uroczyście tradycyjny wie­
czór wigilijny.

Obowiązkiem naszym jest okazać, że pa­
miętamy o tych bliskich sercu naszemu ro­
dakach^ W tym celu Redakcya „Nowin’1 o- 
twiera składkę na podarunki gwiazdkowe

Telegramy „Nowin‘.

„Trzeba się uzbroić w cierpliwość!" 
Przesilenie bez końca. — Rozstrzygnięcie nastąpi dopiero po Bo- 

żem Narodzeniu.
Telefonem od naszego korespondenta.

Wiedeń. W ciągle groźnej sytuacyi mię­
dzynarodowej nie zaszła w ostatnich 24-go- 
dżinach żadua zmiana. Wczoraj zdawało się, 
że rozstrzygnięcie — przynajmniej odnośnie 
do Serbii — nastąpi już w najbliższych 
dniach, tymczasem wedłog dzisiejszych wia- 

ścianin Jan Żywczak, lat 57 mający i doznał 
złamania nogi. Pogotowie przewiozło go do 
szpitala św. Łazarza na oddział chirurgiczny.

Nałogowy złodziej. Wczoraj na Małym 
Rynku policya aresztowała zawodowego zło­
dzieja Zenona Czarnochowskiego, lat 20, któ­
ry usiłował sprzedać olbrzymiej wielkości dy­
wan perski pochodzący z kradzieży. Czarno­
chowskiego osadzono pod telegrafem.

Kradzież karabinu maszynpwego. 
W uzupełnieniu wiadomości, podanej we 
wczorajszym numerze, z Mysłowic piszą nam: 
W sobotę wieczorem przy nadejściu pociągu 
ze Szczakowej zauważono podczas) rewizyi 
cłowej, że jeden z robotników wychodźców 
niesie worek nadzwyczaj ciężki. Strażniko­
wi odpowiedział ów robótnik, że ma przy­
rządy robocze, żandarm pruski jednakowoż, 
kazał worek gwałtem otworzyć przedczem ro­
botnik strasznie się bronił. Po otwarciu wor­
ka znaleziono części kompletnego karabinu 
maszynowego austryackiego. Robotnika natu­
ralnie aresztowano, ponieważ znaleziono 
przy nim listy, że części są przeznaczone 
do generalnego sztabu rosyjskiego. O zajściu 
zawiadomiono krakowską policyę i władzę 
wojskową, która odpowiedziała, że zeszłej 
nocy rzeczywiście jeden karabin maszynowy 
zaginął. Podobno sztab wojskowy rosyjski 
za kradzież karabinu maszynowego ofiarował 
8000 rub. (20 tys. kor.)

Z kroniki żałobnej.
Czesław Kostmanowicz, starszy ofi- 

cyał pocztowy w Szczakowej w 48 roku życia 
umarł w Krakowie.

Władysław Litarowicz, słuchacz II r. 
prawa, zmarł w Szczakowej.

W. Warszawie zmarła Leokadya Perzyńska 
matka znanego komedyopisarza, Włodzimie­
rza Perzyn skiego, przeżywszy lat 68.

Karol Kąkoliewski, lat 70, urzędnik 
magistratu, zmarł 10 b. m.

Anna Broniewska, lat 51, żona urzęd. 
kolejowego zmarła 10 b. m.

Jan Kaczor, woźny magistratu, lat 52, 
zmarł 10 b. m.

Maurycy Szadkowski, obywatel ziem­
ski lat 69, zmarł 10 b. m.

domości nie ma nadziei, aby przesilenie, 
które już wywołało tak olbrzymie ekonomiczne 
spustoszenia, rychło się skończyło.

Dzisiejsza „N. Fr. Presse’1 donosi z Buda­
pesztu z 2 źródeł informacyjnych, że poło­
żenie międzynarodowe jest nieco lepsze, że 

Pierwszym warunkiem zabezpieczenia się przeciw epidemii ospy, szkarlatyny i wielu innym jest częste a przynaj­mniej przed każdem jedzeniem, mycie rąk oraz częsta kąpiel przy użyciu ogólnie uznanych W04TEATR Przetłuszczonych mydeł Malinowskiego
karbolowe (60 h.), lysolowe (75h.), kreolinowe (75 h.), formalinowe (90h.). Dla osób z wrażliwą skórą i dla dzieci, wyrabiamy Mydło borno-tymolowe (90h.). Te mydła dają zupełną gwarancyę zawartości środka odkażającego.

v.ru


Nr. 284 „NOWINY, DZIENNIK POWSZECHNY, z 12 grudnia 1912

jednak o załatwieniu wszystkich spo­
rów przed Bożem Narodzeniem nie 
ma mowy. Ludy monarchii muszą 
się zatem uzbroić w cierpliwość.

Budapeszt. (Tel. wł.) Minister honwe- 
dów baron Hazai oświadczył, że sytuacya 
międzynarodowa jest cicha i spokojna i że 
zmiany na naczelnych stanowiskach armii 
w żadnym kierunku nie oznaczają zwro­
tu na gorsze.

Jak w Belgradzie przyjęto 
nominacyę Conrada?

Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiejsza „Reichs- 
post“ donosi z Belgradu, że ponowna nomi- 
nacya barona Conrada na szefa sztabu 
jeneralnego przyjętą została przez serbską 
opinię publiczną jako znak, że Austrya 
wkroczyła na drogę decydujących 
przygotowań do wojny z Serbią. 
Cała prasa serbska z tego powodu ostro ata­
kuje Austro-Węgry.

Rosyą i Bułgarya wobec żądań 
serbskich.

Budapeszt. (Tel. wł.). Dziennik „Az. 
Est" ogłasza wywiad swej petersburskiej ko­
respondentki z przywódcą kadetów Miliu- 
kowem na temat stanowiska Rosyi wobec 
żądań serbskich. Miliukow oświadczył, że 
Rosyą sympatyzuje z Serbią, ale ani myśli 
prowadzić wojny z Austryą z powodu porto­
wych aspiracyj serbskich.

Natomiast poseł bułgarski w Petersburgu 
B o b c z e w oświadczył wspomnianej kore­
spondentce, że Bułgarya solidaryzu­
je się z Serbią. Bułgarya nie odstąpi Ru­
munii ani piędzi ziemi, mimo to Bułgarya 
ma nadzieję, że stosunki z Rumunią przy­
jaźnie się ułożą.

Przed rettnionsm ambasa­
dorów.

Co się stanie z Albanią?
■Wiedeń. (Tek wł.) Ambasador austro-wę- 

gierski w Londynie przybywa jutro do Wie­
dnia, celem otrzymania instrukcji na konfe- 
rencyę ambasadorów.

„N. Wr. Tagblatt" donosi, że Austrya dla­
tego weźmie udział w konferencyi, gdyż prze- 
dewszystkiem konfereneya zajmie się r e w i- 
zyą traktatu berlińskiego, który 
swego czasu Austrya podpisała, jako jedno 
i państw gwarancyjnyjnych.

Budapeszt. (Tel. wł.) Były minister 
wspólnego skarbu bar. Burian, znakomity 
znawca kwestyj wschodnich, zostanie doda­
ny do pomocy ambasadorowi austryackiemu 
na czas konferencyj londyńskich.

Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiejsza „Neie Fr. 
Presie" donosi z Rzymu, że Austro-Węgry i 
Włochy wspólnie i solidarnie postawią wnio­
sek na konferencyi ambasadorów, aby auto­
nomiczna Albania została zneutralizowaną 
i pozostawała pod opieką wszystkich mo­
carstw.

,,N. Wr. Tagblatt" zaś donosi, że na pier- 
wszeni posiedzeniu delegatów p oko jowy ch, 
które się odbędzie prawdopodobnie 14 b. m. 
pojawi się wniosek, aby autonomiczną Alba­
nię oddać pod zwierzchni ctwo Tur­
cy i.

O przyszłość Adryanopolu.
Wiedeń. (Tek wł.) „N. Wr. Tagblatt" 

donosi dalej, że delegaci państw bałkańskich 
na I posiedzeniu konferencyi pokojowej bę­
dą dążyli do ustalenia zasady, że Turcya ma 
odstąpić wszystkie terytorya, faktycznie przez 
państwa bałkańskie zajęte. Turcya prawdo­
podobnie zgodzi się na tę zasadę, gdyż w 
ten sposób Adryanopoł pozostałby przy 
Turcyi.

Walki pod Skutari trwają dalej.
Wiedeń. (Tel. wł.) Donoszą tutaj, że ko­

mendant turecki miasta Skutari nie uznał 
zawartego zawieszenia broni. Zacięte 
walki pod Skutari między Turkami a Gzar- 
nogórcaiui trwają w dalszym ciągu.

Czy Grecya przystąpi do za­
wieszenia broni?

Wiedeń. (Tel. wł.). Sygnalizowane na 
dzisiaj przystąpienie Grecyi do zawieszenia 
broni z Turcyą prawdopodobnie nie 
nastąpi Wojska greckie na wyspie Chios 
w dalszym ciągu energicznie walczą z tam- 
ejszą załogą turecką.

Olbrzynie straty Bułgarów.
Frankfurt u. M. (Tek wł.) „Frankfurter 

Ztg.“ donosi, że Bułgarzy w wojnie z Tnr- 
cyą ponieśli dotychczas następujące straty: 

50 tysięcy rannych zebrano na rozma­
itych polach bitew i umieszczono w szpita­
lach. 20 tys. żołnierzy poległo — a 
15 tys. zmarło na cholerę i inne cho­
roby zaraźliwe. W bitwie pod Cżataldżą, 
której ofiary n i e mieszczą się w powyższych 
cyfrach, zginęło i odniosło rany 20 tysię­
cy żołnierzy. Ogółem straty Bułgarów w 
dotychczasowej kampanii wynoszą 105 ty­
sięcy poległych i rannych.

(Cyfry te wydają się grubo przesadzone- 
mi. Pamiętać zresztą należy, że „Frakf. Ztg." 
jest źródłem mętnem, gdyż okazało się, że 
w obecnej wojnie dziennik ten już kilkakro­
tnie przynosił „sensacyjne" wiadomości, któ­
re się później okazywały wierutnemi bajka­
mi. Przyp. Red.).

Znowu niepewna sytuacya 
w parlamencie. ___

Wiedeń. (Tel. wł.) W parlamencie sto­
sunki znowu zaczynają się psuć, albo­
wiem radykaliści czescy zaczynąją prowa­
dzić obstrukcyę przeciw ustawom mo­
bilizacyjnym. Ogólnie twierdzą jednak, że 
jest to tylko demonstracya opozycyjna ze 
strony radykałów czeskich, demonstracya, 
której nie należy brać zkyt seryo.

Natomiast w komisyi budżetowej prowa­
dzili wczoraj Słoweńcy i Chorwaci obstru­
kcyę przeciw prowizoryum budżetowemu. 
Poseł chorwacki Dul i bić wygłosił 3-go- 
dzinną mowę obstrukcyjną po chorwacko.

Parlament, który odroczony będzie 20 bm., 
zbierze się ponownie z końcem lutego. 
Przez styczeń i luty obradować będą sej­
my krajowe.

Datki gwiazdkowe dla 
żołnierzy,

Wiedeń. Składki na podatki gwiazdkowe 
dla żołnierzy eksponowanych na granicach 
monarchii przybierają wielkie rozmiary. Gmi­
na m. Wiednia dała 10.000 kor., ks. Jan 
Lichtenstein 30.000 kor., ks. Franciszek 
Lichtenstein 20.000 kor.

Wojska greckie kolo Walony.
Rzym. Z Walony donoszą, że lada chwi­

la spodziewają się tam nadejścia wojska 
greckiego. Grecka dywizya zajęła 
miejscowość położona o 4 kim. na 
południe od Walony.

O zatargu Greków z Bułga­
rami.

Zofia. „Mir" występuje przeciw wiado­
mościom dzienników o nieporozumieniach 
bułgarsko-greckich, których tendencyjność 
może szkodzić dziełu państw sprzymierzo­
nych i podnosi, że w wojnie prowadzonej 
przez sprzymierzonych zajęcie miasta nie de­
cyduje o tem, do kogo ono będzie należało.

Bankierzy uspakajają.
250 milionowa pożyczka.

Nowy Jork. (B. Kor.) FirmaKhunLoebl 
et Comp. oraz National City Bank ogłaszając 
oświadczenie, potwierdzające objęcie pożycz­
ki austryackiej 50 milionów dolarów, dono­
szą zarazem, że firmy wchodzące w kontrakt 
zostały zapewnione, że położenie 
polityczne się poprawiło i że nie­
ma powodów obawy wojennych za- 
wikłań między wielkiemi mocar­
stwami. Większa część pożyczki będzie 
wypłaconą dopiero dnia 15 stycznia 1913 r.

Nieszczęście na lodzie.
Berlin (Tel. wł.) Z Aschaffsn donoszą, as 

w pobliskiej miejscowości Faulbach wczoraj 
wieczorem załamał się lód, na którym ślizga­
ło się siedm dziewcząt w wieku 8 do 12 lat. 
Wszystkie dziewczęta wpadły do wody i wy­
dobyto je już tylko jako trupy. Siódmą ura­
tował brat jej, bawiący w pobliżu. __

Burze morskie.
Nowy Jork (Tel. wł.) Nadeszłe tu wczo­

raj okręty donoszą, że w północnej części 
Oceanu Atlantyckiego szaleje gwałtowna bu­
rza. Parowiec „St. Pani" Tow. American Li­
nę i „Minszetocka" Tow. Transatlantyckie­
go odniosły znaczne uszkodzenia. Przyrządy 
do telegrafu bez drutu na obu okrętach zo­
stały zniszczone.

Zbezczeszczenie grobowca.
Turyn. (Tel. wł.) Nieznani sprawcy wla- 

mali się wczoraj w nocy do grobowca ksią- lUljbud 
żąt genueńskich pod Turynem, rozbili trum- 
nę zmarłej niedawno księżniczki Ęlżbieiy" KraKOWłS. 
Genueńskiej i zrabowali wszelkie kosztow- kriiow. okurw.) 
ności, jakie zmarła miała na sobie, miano- Bn. r» andnia, 
wicie brylantowe kolczyki i drogocenny Da- te"nometer do- 
szyjnik z pereł. — Poprzednio poprzecinali c' 
wszystkie druty telegraficzne i telefoniczne, powuii opadaj, 
łączące Turyn ze światem. j>„ (l. ,ła

' Ugoda. 7-ej iraaa

Ulowa tronowa króla rumiińskiega.
Bukareszt (Aj. Rumuńska). Sesya par- etan urmomeuat 

lamentu otwartą wczoraj została mową tro-1:2 C. 
nową, w której król Karol podkreślił lojalne 
i neutralne stanowisko Rumunii wobec woj. 
ny bałkańskiej, przyczem rząd jednak śledził 
dokładnie rozwój wypadków, które dotyczą 
wielu interesów Rumunii. Król spodziewa 
się, że dotychczasowe stanowisko Rumunii 
wyda korzystne rezultaty i wszystkie inte­
resy państwa będą uwzględnione. Rumunia _ . 
uchodzi za poważny czynnik w koncercie £31(004118 
europejskim, a przy ostatecznem uregulowa- j-
niu kwestyj, objętych przesileniem bałkań- 
skiem, głos państwa znajdzie posłuch. Naród ..... . .
słusznie ufa walecznej armii, której zadaniem „*3.4 c? na­
będzie usprawiedliwić to zaufanie. nii.ua 4-oG.Ctó

nienie pewietm 
696inin Kierunek 
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południowy.
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pogoda 
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poohmurne. f

Ofiara służby. Z Oświęcimia donoszą 
nam: Żołnierz pełniący straż na moście kole­
jowym na rzece Sole, dostał się onegdaj pod 
koła pociągu osobowego i stracił obie nogi. 
Ciężko rannego odwieziono do szpitala. Po­
moc lekarska okazała się jednak spóźniona, 
żołnierz zmarł.

Pogrzeb przejechanego odbył się w ponie­
działek popołudniu w Oświęcimiu przy u- 
dziale stacyonowanego batalionu z podpułkow­
nikiem na czele. Karawan był bogatemi wień­
cami przyozdobiony. Ciało zostało do dworca 
kolejoweg* przywiezione a stamtąd południo- 
wem pociągiem do Morawy, do rodzinnego 
miejsca zawieziono.

Z Libiąża w powiecie chrzanowskim do­
noszą: Pod koła pociągu osobowego, zdąża­
jącego od Krakowa w stronę Wiednia dostał 
się również onegdaj żołnierz pilnujący mo­
stów pomiędzy Chrzanowem a Libiążem. Nie­
szczęśliwy skutkiem odniesionych ran wkrót­
ce zakończył życie. Nazywać się ma Kozłow­
ski i pochodzi z Podgórza.

Wypadki kolejowe. Dn. 3 bm. w Ja- 
rosławiu-Muninie zderzył się pociąg osobowy 
z szutrówką, wskutek czego 3 wozy pociągu 
osobowego uległy wykolejeniu; kilka osób 
lekko rannych. -- W nocy z 4 na 5 bm. 
w Tarnowie maszyna przejechała przesuwa- 
cza wozów Stanisława Rępałę i zabiła go na 
miejscu.

Usiłowane zatrucie studni. Z Katowic 
donoszą nam: Na kopalni „Rozelii", któ­
ra dostarcza wody na cały górnośląski ob­
wód przemysłowy, aresztowano 2 rosyjskich 
poddanych, którzy chcleli stróża namówić do 
zezwolenia im do oglądnięcia całego urzą­
dzenia, przyczem chcieli wodę zatruć, gdyż 
znaleziono przy owych 2 podejrzanych oso­
bach po kilka kilo arszeniku.

nii.ua
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Bios uczestników powstania z 1863 r. 
o sjtuiicyi.

Grono uczestników powstania z 1863 r. 
ogłasza odezwę, z której przytaczamy u- 
stępy...

„... w takim przełomowym momencie dzie­
jowym żywiej zabiły serca synów Polski. 
Budzą się w nas z nieprzepartą siłą prze­
czucia i nadzieje, że może już niedaleko do 
tego, że i dla naszego nieszczęsnego narodu 
godzina sprawiedliwości dziejowej wybije!... 
A pod wrażeniem tych nadziej rozchodzą się 
po całym rozległym obszarze ziem polskich 
ciche, ale wnikające głęboko w duszę każde­
go prawego Polaka hasła wzywające do po­
gotowia, do nowych ofiar i walk za niepo- 
dległość-jniłej Ojczyzny.

My, nczestnicy ostatniej walki orężnej o 
niepodlegość, rozumiemy te hasła...

Zycie nasze było poświęconem służbie ide- 

Cennih
IZBY 

handlowo-przam. 
w Krakowie

ałom niepodległości ojczyzny. My nie rozu- 
e szesn i r0 rajemy wa]]ania, albo zwątpienia w toj służ­

bie. Do straży ogniowej, któraby miała ga­
sić zapał patryotyczny, nie należeliśmy i na­
leżeć nie chcemy. Jednakowoż mamy prawo, 
drogo- okupione twardem doświadczeniem ży­
cia, upomnieć młodsze pokolenie 
do przezorno ści ro ztropnej. Mamy 
obowiązek upomnieć młodzież naszą, ażeby — 
jak to nieraz bywało, zapał jej szlachetny 
nie był wyzyskany dla obcych nam intere­
sów, dla spraw obojętnych a nawet może 
przez wrogów chytrych. Organizujmy się, 
bądźmy gotowi na każdy moment, kiedy oj- 

ZO-to fmŁwihsii czyzna zawoła. Ale nie idźmy na oślep za 
płacą 19-10 ’ ’ ’żądają 19*.-0

Dolar; irwjhiito 
płacą 492-— żądają 49?—

niniejszego Nru <• g. 12 w poi

Waluty 
RM papierowa 
płacą 253-50 żądają 254' —

MorM nlsulBClłls 
płacą 117-25 żądają 118-25 
'ranki pajlwaw płacą 95-50 żądają 96.50

każdym, kto sam rwie się do przodownictwa; 
organizujmy się wszędzie, gdzie tylko żyją. 
Polacy, abyśmy w stanowczej chwili byli 
gotowi — abyśmy mogli w zwartym szeregu 
zaważyć na szali wypadków taką siłą, iżby 
każda potencya, choćby zwycięska, musiała 
liczyć się z nami. A co do przodownictwa, 
to naród musi wiedzieć, komu poruczy bu­
ławę... Są u nas stronnictwa, są i walki 
stronnictw. Nie może być inaczej w naro- 

■ L-a-,,.- .dzie z samodzielną kulturą, którego stan 
ZnuZOnUa społeczny jest wynikiem kilku stuleci histo- 

__ tycznego rozwoju. Lecz w sprawach ogól- 
no-narodowego znaczenia polityka stron- 

BudapeMt nictw musi milczeć i zbrodnią byłoby w 
larff sbożołf chwilach stanowczych mówić o ojczyźnie, 

g ______ 3' a mieć na myśli swoją tylko najbliższą kom-
d58erfi0o"oo'd"o Pani<*: sw°ie stronnictwo, lub swoją klasę 
oooo; pszenio* społeczną1*.
na kwiecień od —m—*■ im......... .... mm—
11’89 do 11’99; _
iyto napażdtier- Z> KrajU.

kś?iecień°od ' .Wieliczka. (Z posiokMui Rady m.) Pod 
io i8 do 10-49; przew. burm. m. p. Aywasa odbyło się 
owies na pażdsjer. w ubiegłym tygodniu posiedzenie R. m. przy 
od oooo- 0000; U(jzja]e 94 radnych. Pierwsza uchwała doty- 
11-21 do” H-22; Gzy*a preliminarza szkolnego na r. 1913, ze- 
kuknrudza na’stawionego przez. Radę szk. okr. Fundusz 

8icr.ot>00-qo-Oo; miejski partycypuje w wydatkach tych z kwo­
ta maj od 7 b ją 10.524 kor. (o 2724 kor. 80 gr. więcej 
nu maj1 od o óo “>ż w r- 1912). Podczas dyskusyi interpelo- 
do o oo. wał ks. O c h a 1 s k i w sprawie zabezpiecze-
Oferty; mierne. nja stróżów szkolnych i p. L. Garbusiń- 

Chęć kup; nnei-s i w sprawie chodnika do szkoły żeńskiej. 
»ilńc.3-08ł*ogodu: Następnie zawiadomił przewodniczący, że 
zimno. ' , b u dż e t m i e j s k i na rok 1913 został już

ułożony, poczem Rada wybrała komisyę dla 
przetruty nowa nia tego preliminarza.

Sprawa zaciągnięcia w własnym funduszu 
zakł. krótkoterminowej, bezprocentowej po­
życzki 15 tys. kor. na plany regulacyjne 
miasta i 6 tys. kor. na plany i kosztorysy 
szkoły żeńskiej wywołała długą dyskusyę, 
zakończoną uchwaleniem obu tych pożyczek, 
zwrotnych z zamierzonej wielkiej pożyczki

inwestycyjnej, której plan przedłożono już 
Wydz. kraj, (o pożyczce tej w swoim czasie 
donosiliśmy. Przyp. Red.). Kwota 15 tys. kor. 
będzie zużyta na pokrycie należytości za r. 
1913, zaś 6 tys. kor. przeznaczono na plany 
budowy i przeróbki szkoły żeńskiej, budowy 
domu dla ogrodnika, budowy wychodka miej­
skiego i rekonstrukcyi straży ogniowej.

W sprawie wybrania miejsca pod budowę 
nowej szkoły wydziałowej żeńskiej uchwaliła 
R. m. zgodnie z opinią kom. sanitarno tech­
nicznej, postawić szkołę tę na Zadorach 
na gruntach gminnych. Oszczędzone z tego 
tyt. 24 kor. przeznaczone pierwotnie na za- 
kupno gruntu pod szkołę żeńską, zostaną 
zużyte na pokrycie kosztów pożyczki inwe­
stycyjnej. (Banki wypłacają pożyczki komu­
nalne, w papierach wartościowych wedle ich 
nominalnej wartości, kurs zaś tych papierów 
jest niższy, skutkiem czego powstaje niedo­
bór, który trzeba pokryć. Inwestycye, które 
gmina zamierza wprowadzić są bardzo ważne 
i pilne, wobec tego nie można się cofnąć 
przed pewnemi ofiarami. Pzzyp. Red.)

Z spraw personalnych należy zanotować 
udzielenie prawa przynależności Józefowi 
Liszce górnikowi salin — i przychylne 
zaopiniowanie prośby Izraela Josefstha- 
1 a o udzielenie koncesyi na -wyszynk miodu. 
W końcu uchwalono wydzierżawić z wolnej 
ręki Szymonowi Mehlowi lodownię miej­
ską w parku Mickiewicza na r. 1913 za 
czynszem 200 kor. z tem, że gminie przy­
sługuje prawo wypowiedzenia tej dzierżawy 
w r. 1913 na miesiąc naprzód na wypadek 
gdyby gmina placu z pod lodowni na inny 
cel potrzebowała.

Z Tarnowa pisze nasz korespondent 
(Beta): Młodzież seminaryum nacz. uczciła 
pamięć A. Mickiewicza uroczystym wie­
czorem, którego program artystycznie do­
brany a starannie wykonany podobał się o- 
gólnie licznie zebranej publiczności, zwła­
szcza część druga, obejmująca trzy obrazy 
z „Pana Tadeusza". W części wokalno-mu­
zycznej wystąpiły orkiestra i chór uczniów 
Seminaryum pod batutą nauczyciela śpiewu 
i muzyki dyr. Surzyńskiego. Produkcye wy­
padły bardzo dobrze. Czysty — wcale poka­
źny dochód, przeznaczono na „Pomoc kole­
żeńską".

Z i.nicyatywy Tow. pracy kobiet odbywa 
się kurs samarytański, w którym bie- 
rze udział 80 pań. Wykłady teoretyczne i 
praktyczne prowadzi w kasie chorych lekarz 
dr A. Szatkowski.

Ze względu na szerokie zainteresowanie, 
urządzonym zostanie w najbliższym czasie 
drugi kurs.

Miasto bez burmistrza. Z Trzebini do­
nosi nasz korespondent: Dawno wybrana ra­
da miejska nie zdołała się dotąd ukonstytu­
ować, mimo, że w tym celu odbyła dwa po­
siedzenia. Radni nie mogą się bowiem zde­
cydować na wybór burmistrza. Stan ten nie 
powinien trwać dłużej ze względu na dobro 
miasta.

Z Makowa donoszą: W nocy z 8 na 9 
b. m. wybuchł pożar na „obejściu u Bryn- 
dzów«. Spłonął dom mieszkalny jednego 
z gospodarzy i stodoła. Szkoda znaczna.

Samobójstwa we Lwowie. Wczoraj 
r^no odebrał sobie życie Jan Palmi inspe­
ktor cłowy, liczący lat 57, ojciec trojga do­
rosłych dzieci. Nieszczęśliwy ugodził się scy­
zorykiem w okolicę serca, ponosząc śmierć 
na miejscu. Powodem samobójstwa miało być 
zniechęcenie do życia.

Przy ul. Szeptyckich 1. 64 strzelił do sie­
bie słuchacz praw Maksymilian Karasiński. 
Powód samobójstwa nieznany.

Szpiedzy. Z Czerniowiec donoszą: Obok 
Radowiec wpadlo niedawno temu w ręce 
żandarmerii podejrzane indywiduum, które 
w przebraniu druciarza kręciło sią po wszyst­
kich przestrzeniach kolejowych i robiło swo­
bodnie zdjęcia fotograficzne. Druciarz z po­
woda nędznego swego ubrania nie był z po­
czątku podejrzany i miał drogę wszędzie 
wolną. Aresztowanie go nastąpiło zupełnie 
przypadkowo w karczmie podczas snu. Obok 
śpiącego usiadł żandarm, który zobaczył tor­
bę druciarza, przeszukał ją i znalazł w niej 
aparat fotograficzny. Po obudzeniu włóczęgi, 
zażądał od niego wylegitymowania się, a gdy 
ten dawał niedokładne wyjaśnieuie, przyare- 
sztował go i odstawił do sądu w Radowcach. 
Przy rewizyi znaleziono bardzo ważne zdję­
cia fotograficzne i dokumenty, stwierdzające 
działalnoś szpiegowską.

Dnia 2 bm. w nocy znowu żołnierz, strze. 
gący mostu kolejowego na Prucie koło Czer­
niowiec, spostrzegł w ciemnościach małe 
czółno na wodzie, zbliżające się do mostu i 
począł strzelać, co widząc siedzący w czół­
nie, wskoczył do wody i umknął.

W Kocmaniu przyaresztowano znowu ro­
syjskiego żołnierza, który podejrzanie kręcił 
się po wsiach. Aresztowany tłumaczył się, 
że jest dezerterem.

W Brodach aresztowano w szynku doroż­
karza, przybyłego z Dubna, który upiwszy 
się, zaczął się dorożkarzy tamtejszych wypyty­
wać o stosunki w Brodach i okolicy. Zna­
leziono przy nim paszport zagraniczny. Od­
stawiono gu do sądu w Złoczowie.

Koncert Jana Eblla.
Kraków, 10 grudnia.

Młody profesor konserwatoryum p. J. Ebell, 
stanął wczoraj po raz wtóry na estradzie 
koncertowej, spiesząc z pomocą dla nieza­
możnych uczniów konserwatoryum. Tej szla­
chetnej intencyi nie chciała, czy też nie 
umiała ocenić należycie muzykalna publicz­
ność, której poza urzędowymi bywalcami kon­
certowymi, jawiła się na sali nader szczupła 
garsteczka. Nie było komu oklaskiwać i na­
gradzać artystycznych enuncyacyj młodegc 
artysty. Zimno, jakie wskutek tego wytwo­
rzyło się na sali, nie ostudziło jednak zapa- 
łu artysty, który wyładował cały zapas e- 
nergii artystycznej, oddając program w spo­
sób swym aspiracyom muzyczno-estetyczym 
rzetelny zaszczyt przynoszący. („Preludyum i 
Fuga b-moll" Bacha, następnie „Sonata g-moll 
op. 22. Medtnera oraz „Sonata b-moil op. 
74") Głazunowa — Dzieła te wykonał p. 
Ebell bardzo starannie, najdosadniej jednak 
przedstawił swój talent wirtuozowski w 
„Karnawale" op. 9 Schumanna wykazując 
na znacznych wyżynach znajdującą się te­
chnikę, której użycie zdradza poważne stu- 
dya. Krystalizacya młodego talentu uzdolnio­
nego artysty jest obecnie w stadynm począt­
kowym lecz rokującym bardzo poważnie. 
Estrada krakowska była już kilkakrotnie, 
etapem paważnej karyery artystycznej dla 
kilku wirtuozów, cieszących się dziś sławą 
europejską, oby więc była nią i dla p. Eblla.

St. Bursa.

NADESŁANE.
Stowarzyszenie kupców i młodzieży han­

dlowej w Krakowie. Zawiadamia iż z dniem 
15 grudnia br. otwiera Biuro Pośredni, 
ctwa pracy w zawodzie handlo­
wym.

Godziny zgłoszeń: poniedziałki,środy, piątki 
od 8—10 wieczór Wolska 14.Bielizna, Krawaty, Kapelusze,

OSTATNIE NOWOŚCI.

WIERZEJSKI Kraków, Rynek, L. A-B.



Nr. 284 „NOWINY DZIENNIK POWSZECHNY" z dnia 12 grndnia 1912 7

KINO-WANDA
UL. GERTRUDY L. 5.

Program od 5. do 11 grudnia 1912.

1. Tydzień nowości Pathigo (aktualne).
2. „Zegar" (Humoreska). Zdjęcie słynnej 

firmy „Nordisk11.
3. „Milioner roznosicielem mleka11. (Dramat 

amerykański).
4. Epizody z wojny bałkańskiej (Część IV).
5. „Sprytna ucieczka11. (Komedya).
6. Trenowanie w klubie sportowym „Teu- 

tonia" Sport.
7. „Tajemnica młyna-1, wzruszający dramat 

w 3 aktach (Zdjęcie firmy „Nordisk").
Przedstawienia bez przerwy od 4 do 11, wieczór.

khue

^MfSiostrzonekJ
malarz

KASZLĄCYM S 
dzieciom i dorosłym 

wpisują lekane t najlepszym skutkiem W 

THYMOMEŁ SCIŁŁflE =

H J n ■ ■ ■■■■ ■ 8
5 koron

kosztąje mój, prawdziwy 
szwajcarski patentowany 

Anker remontóir zegarek, 
systemu Roakopf. Nr. 4060 
o doskonałym, silnym, prze- 
ciwmagnetycznym mecha­
nizmie kotwicznym, z praw­
dziwą emaliowaną tarczą 
w prawdziwej niklowej o- 
prawie z nakrywką o za 
wiasach nad mechanizmem, 
opatrzony plombą ochronną, 
dokładnie uregulowany, z 3- 
etnią pisemną gwarancyą, 

sztuka 5 K. Nr. 4062 z wska­
zówką sekundową 5 50 K. 
Nr. 4079 ten sam zegarek 
w stalowej oprawie K6'80. 
Nr. 4101 w prawdziwej sre­

brnej oprawie z wskazówką sekundową K 12-80. Duży 
wybór zegarów wszystkich gatunków zawiera mój główny 
katalog. Bez ryzyka! Zamiana dozwolona lub zwrot pie­
niędzy. Wysyłkę uskuteoznia za zaliczką lub poprzedniem 

nadesłaniem należytości pierwsza fabkryka zegarków 
JAN K 0 N R A 
zawierający 4000 wzorów wysyła się każdemu na żądanie darmo 

i opłatnie. 1039

jj

i w Krakowie uL Zwierzyniecka 4J
J podejmuje się: J

■ Malowania kościołów, po-- 
i koi i wszelkich robót takt 
i malarskich jak i pokostni-: 
j czych pó cenach umiarko-; 
: wanych. Roboty wykonujei 
: punktualnie. Przyjmuje za- S 
• mówienia także na prowin- ■ 
3 r*vp. _

" jako środek rozpuszczający i wydzielający flegmę 
g uśmierzający i łagodzący kurczowy kaszel jako też
*■ usuwający i zmniejszający dolegliwości przy odda- " 
” chaniu. betki lekarzy wydało już orzeczenia o zdu- " 
ha m.ewająco szybkiem działania Thymomel Sciilae aa 
»• przy kokluszu i innychrodzajacii kaszlów kurczowych. FJ 
” :; Proszę zapytać swego lekarza :: EJ
na 1 flaszka 220 K. Pocztą opłatnie przy peprzsd- aa 
» niem nadesłaniu 2 90 K. 3 flaszki przy nadesła- 
” niu 7 - K. 10 flaszek przy nadesłaniu 20- — K, EJ 
S Wyrób i skład główny m
K w B. FRASNER’A APTECE 0 
” c. k. nadwornego dostawcy PRAGA IM. Nr 203. 5 
2 Ho nabycia we wszystkich apto- 
* kach W Krakowie w apteoe M.
ii Masłowskiego. M, Redera,K.Wisz- 
f™ litewskiego. Baczność na nazwę 

preparatu, dostawcy i na markę 
ń ochronną patrzą..

■hjurhih

Od 1878!

I. Kukla, Praga, Perłowa Hr. 35
I)u»trow«ny obszerny polski cennik z wyjaśnieni: 

grafiami w kopercie darmo i opłatnie.

GUMOWE Panów i Pań 
prawdziwie francuskie dla panów 1. jakości praw, 
ebron. marka ochronna „Kolonia" jako najlepszy do. 
tychczas znana marka 8 szt. K 1'10, 6 szt. K 1'90- 
12 szt. K 3'60 z dołączaniem 42 sta. zawierającej j 
broszury z ilustracjami wysyła nieznacznie, bez po- ! 
dawania firmy i zawartośoi, dyskretnie za zaliczką, t 
albo poprzedniem nadesłaniem należytości w markach I 
285 pocztowych jedyna firma tego rodzaju.

iadciooy. slvnzy i ulubiony iro- 
Przy wlęfcszydi zamówieniach

KTO
chce mieć białe i zdrowe zęby będzie 

używać tylko i276a

Krem perłowy
JANA IHNATOWICZA

Sukiennico 20.

Tuba Kremu perłowego 50 hal.
xxxxccccnxxxxxxx

Moja pierwsza hlijentha.
2 (Z angielskiego).

— Kiedy pani życzy sobie podpisać ten 
testament? — zapytałem, poczyniwszy sobie 
odpowiednie zapiski.

— Im prędzej, tem lepiei! Najchętniej 
przyszłabytn tu jutro wieczorem, aby tę spra­
wę załatwić. Byłoby mi bardzo przyjemnie, 
abyś pan mógł się postarać o jakiego leka­
rza jako świadka, aby potem nie podnoszo­
no jakich zarzutów co do pełni mych władz 
umysłowych.

— Z największą chęcią łaskawa pani. 
Oczekuję pani zatem jutro wieczorem o 
tej samej godzinie, a o lekarzu postaram się.

Odprowadziłem ją do powozu i zauważy­
łem po drodze, iż cokolwiek utyka na lewą 
nogę.

Nazajutrz wieczorem zjawiła się punktual­
nie. Podpisała się wyraźnie pod dokumen­
tem. Pisarz mój i zaprzyjaźniony ze urną 
młody lekarz, który do testamentu dołączył 
świadectwo zdrowia, położyli także swoje pod­
pisy jako świadkowie. W obecności tych troj­
ga osób włożyłem testament do kasy.

W kilka miesięcy potem zawiadomił mnie 
pan Dawid Simpson, iż panna Howard u- 
jmarła.

Udałem się naŁuial”^ natychmiast do do­

RZĄDOWO UPRAWNIONA

Fabryka wód mineralnych 
sztucznych i specyalnych leczniczych 

pod firmą

K. RŻĄCA i CHMURSK1
w Krakowie, przy ul. św. Gertrudy I. 4.

wyrabia pod kontrolą Komisyi Przem. Tow. Lek. poleeope 
przez toż Tow. Wody mineralne sztuczne, odpowiadające 
składem chemicznym wodom: Bilińskiej, Gieshiiblerskie-, 
Selterskiej, Vichr, Maryenbadzkiej. liombnrg, Kissiuge,!. 
tudzież specyalme leezaicze, jak: Litową, Bromową, Jodo­
wą, Zelazistą, Kwaśną, oraz Wody lecznicze normalne 
z przepisu prof. Jaworskiego. Sprzedaż cząstkowa w apte­

kach i drogueryach. Cenniki na żądanie franko. 8

mu żałoby, załatwiłem wszystko, co należy 
do adwokata i wykonawcy testamentu, prze­
konałem się o prawdziwości świadectwa sko­
nu i tak dalej.

Po pogrzebie widziałem się z Siropsonem 
i zawiadomiłem go, iż jest jedyuym spadko­
biercą panny Howard, a ja jestem wykonawcą 
testamentu. Przyjął tę wieść ozięble i pra­
gnął tylko, aby sprawa była jak najszybciej 
załatwiona, gdyż bardzo niechętuie ma z są­
dami do czynienia. Rozmowa uasza trwała 
krótko, a człowiek ten gruntownie mi się 
nie podobał.

Częścią) aby spełnić swoje obowiązki jako 
wykonawcy testamentu, częścią też, wiedzio­
ny ciekawością poznania wydziedziczonych 
krewnych mojej klijeutki, kazałem umieścić 
ogłoszenie- o śmierci w najpoczytniejszych 
dziennikach.

Już po upływie kilkn dni zgłosił się do 
mnie młody człowiek. Edward Howard, sio­
strzeniec zmarłej. Wiadomość o śmierci jego 
ciotki, zdawało się, obchodzi go więcej; niż 
sam fakt wydziedziczenia.

Opowiedział mi, iż przed pięciu laty oże­
nił się wbrew jej woli, ciotka nie chciała 
uznać jego żony, a na wszystkie jego listy 
uia odpowiadała nic. Podziękował mi grzecz­
nie za moją wiadomość i oświadczył, że, je­
żeli pozwolę, odwiedzi mnie niezadługo, gdyż

łEŁisas. A. Thierry’ego balsam 
icdjiile prawdziwy z zieloną zakonnicą jako marką ochonną. - 

CSTAWA OCHRONIONY.
le fałszowanie i odsprzedaż Innych 
amó<v z podobną marka ochronną 
bedzic ftigane karno-sądownie. 
ogólnie znanom znakomiiem dzia- 

Erzy W8zystkichoborobach,dróg 
owych, kaaziu, zaflegmienh:, 

chrypce, katarze jamy ustnej, bólu 
w piers.ach cierpieniach płuc, specyal- 
uie przy influency!, przy cierpieniach 
żołądka, zapaleniu wątroby i śledzio­
ny, przz braku łaknienia, niestrawno­
ści. obstrukcyi, zewnętrznie przy bólu 
zębów, ehorobach jamy ustnej, darciu 
w stawach, oparzeiinach, wyrzutach 
i t. p. 12 małych albo 6 podwójnych 
flaszek lub 1 wielka specjalna fami- 
Aptekarza A, THl°ERRY’cgo 
iEfyilt prawdziwa nić z centjfo 

Zapobiega -zakażeniu krwi i usuwa je. Czyni zawsze aby- 
teczną wszelką bolesną operację. Znajduje zastosowanie 
przy bolesnych piersiach, położnic, pn 
utrudnieniach w odpływie pokarmu, 
stwardnieniu piersi, przy 
parzonych nogach lub sb 
pleni", obrzmieniu stóp, 
chnieniu kości; przy rana 
tych, postrzałowych i tlu 
ciągania wszelkich ciał obcych, jak szkła, 
drzazg, piasku, śrutu, cierni i t. p. przy 
wszCkich wrzodach, naroślach, karbun- 
kulach, nówotworach nawet przy skinę;
przy zastrzale, obieraniu paznokci, pęcherzach, przy bole­
snych obdarciach stóp, oparzeiinach, od-eżenin eię u chorych, 
czyrakach, .wyciekach uszu i odparaeniu się u dzieci i t. p. 

Wysyłkę uskutecznia się tylko za poprzednim nadesłaniem 
należytości lub za pobraniem pocztowem.- 2 stole kosztują 
koron 3-60. Nabyć można w aptokach a hurtownie w leczni­

czych drogueryach. - Należy adresować:
Apteka pod Aniołeta Stróżem A. Thlarrfejo w Pregrada k. Rohltsch 
SKŁADY: w aptece Konstantego Wiszniewskiego i w drogueryi 

Wiśniewski I Jędrzejowski w Krakowie.

niebawem obejmuje w Londynie posadę, któ­
rą mą ofiarowano.

Minęło ?nów kilka miesięcy i byłbym pra- 
*.vie zapomniał o tej całej historyi, gdy mi 
ją przypomniano w szczególny sposób.

Pewnego wieczora zwróciła na .siebie mo­
ją uwagę na przechadzce pewna kobieta, 
która szybko przeszła obok mnie. Była ciem- 
uo ubrana, miała na twarzy gęstą zasłonę i 
utykała cokolwiek na lewą nogę.

Do licha! Czyżby umarli wstawali z gro­
bów? Ależ to była panna Howard!

Wzbudziło się we mnie jakieś niejasne po­
dejrzenie. to też postanowiłem udać się za 
tą kobieta, i przekonać się, dokąd zdąża.

Szedłem przez kilka ulic tuż za nią, aż 
wreszcie doszliśmy do jakiejś restauracyi, do 
której szybko weszła. Byłem tak blisko niej, 
iż usłyszałem odpowiedź, której udzielił jej 
kelner ua jej pytanie:

— Ci panowie znajdują się pod nume­
rem 13.

Zniknęła w wymienionym tylnym pokoju.
- Czy mogę dostać nr. 12? — zwróci­

łem się do kelnera. — Zamówiłem kilku 
przyjaciół.

— Proszę, niech pan wejdzie. Tędy pro­
szę. Czem mogę jeszcze służyć?

— Przynieś mi pan tymczasem dwie bu­
telki porteru. (Dok. n.).
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Najlepsze, najpraktyczniej­
sze do przedstawień na wis 

czy w mieśoie są

Jasełka
Oratoryum ludowe w 5 od­
działach, w śpiewach sce­
nicznych z kolend, kanty- 
czek i melodyi chorału ko­

ścielnego zestawił

Ks. Leonard Solecki 
prób. obrz. rz. kat. w Brze- 
żanach. Wydanie piąte wy­
ciąg fortepianowy z tekstem 
Cena w ozdobnej oprawie 

w 4° 806
- *<• 6. -

(Za nadesłałem K 6'60 
przesyła jfranko).

Nuty instrumentalne 
na małą orkiestrą 

do tych „Jasełek" kosztują 
K 3 z przesyłką K 5’45. 

Nakład i własność księgarni 
katolickiej Dr. Władysława 
Miłkowskiego w Krakowie. 
9 pl. Maryacki.telef. Nr. 1308 
Tamie sprzedaje się kartki ko­
respondencyjne zwykłe z marką 
po 4 hal. a zagraniczne po 9 hal.

/

a) z Trustu do Nowego-Jorku: 
Martin Wukiiiftin 7 grudnia 
Ooeania .... 21 „
Alice . 11 stycznia 1913 
Marthi Watkligttl 18 styoz. 
Argentina 
Ooeania 
Alice

Regularna i bezpośro-
dnia komunikacra 
z Austryi io Ameryki, 
; Kanady 11. i. ",

ROZKŁAD JAZDY.

25 stycznia
8 lutego
22 „

lnformacyi

b) z Trjwfu do Drgentyni 
8ło d8 Janeiro;

FrancBsca . . 28 listopad.
Laura............. 12 grudnia
Columbia 26 „
Sofia Hohenberg 9 stycz. 
Kaiser Franz Jozef I 16 .
Laura............. 13 lutego
Franceaoa ... 20 .

udzielają oraz sprzedaż kart okrętowych uskuteczniają. 
Kraków: Jener. Ajencya (GOLDLUST i Ska), Lu-

„UCIECHA"
Teatr świetlny. Starowiślna 16.
Codziennie przedstawienia od godz. 4 do 1O73 wieczór.
W niedzielę i święta od godz. 3 do godz. 11 wieczór.

Ceny przystępne.
Program pierwszorzędny. Miedzy iunemi obrazami słynny;

TANIEC ŚMIERCI
z Astą Nielsen w roli tytułowej

Wyborny miód 
deserowy kuracyjny, lip­
cowy rarytas miodobo- 
rów, z własnej pasieki 
5 kg. puszka K 7'50. 
Miód patoka 5 kg. K 7-— 
Wyborny miód stołowy 
do picia 4*/s litr, gąsio- 
rek K 630.' Wysyła za 
zaliczką J. M. Farba. 
Podhajce 34. 1246

bicz 7, (naprzeciw dworca).
Czerniowce. Biuro pasażerskie Austro-Americany, Rat- 

hansstrasse 20.

Lwów: Biuro pasażerskie Austro-Americany, Na Błonie 2 
jakoteż wszystkie ajenoye, prowincjonalne, 

Tryestz Dyrekcya Austro-Americany, via Molin Piccolo 3. 
Wiedeń Biuro pasażerskie Austro-Amerioany, 

I. Kartnerring 7
„ Biuro pasażerskie Austro-Americany, II. Kaiser 

Josefstrasse 36
Wiedeń: Jeneralna Ajencya Austro-Americany. 
Schenker i Ska. ‘j

Darmo
i opłatnie otrzyma każdy 
na życzenie mój główny 
katalog z 4000 rycin prze­
dmiotów do użytku i różno­
rakich podarków, c. i k. 
nadworny dostawca JAN 
KONRAD dom wysyłkowy 
w Brfix Nr. 2490 (Czechy). 
Zegarek niklowy K 420, 
zegarek srebrny-K 8.40, bu­
dzik niklowy K 2.90, ze­
gar wachadłowy K 8 50. 
zagar z kukułką K 8.50. 
skrzypce K 5.80, harmonia 
K 5 - rewolwer K 6. — 
Towary ze skóry, stali i wy­
roby ręczue w bogatem wy­
borze. — 1045
Bez ryzyka! Zamiana do­
zwolona lub zwrot pienię­
dzy. Wysyłkę uskutecznia 
za pobraniem albo poprze- 
dniein nadesłaniem należy- 

Łośoi.

IINSDZIEJfl II
dwutygodnik, z wykazem cią­

gnień losów, listów zastawnych 

i innych papierów wartościo­

wych do nabycia

w Biurze dzienników i ogłoszeń

Trafika B 
świetnie się rentująca po­
łączona z towarami mie- 
szanemi oraz piwem i wi­
nem na flaszki w miej­
scowości fabrycznej do 
odstąpienia. Gotówka po­
trzebna około 1.200 kor. 
Biiższejinformacyi udzie­
li p. Jatominowa hotel 

pod Rpżą 3-cie piętro.
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Znakomite instru- 
menta muzyczne 

pięknie wykończone w naj­
lepszej jakości dostarcza 

c I k nadworny dostawca 
JAN KONRAD 
dom wysyłkowy muzykolji 
w Brux Nr. 2479 (Czechy). 
Harmonie po K 5. Sarzy- 
pće K 5.80. Cytry K 4.80. 
Organki 80 h. Okkaryna 70h, 
Flety K 1.70. Akkordeony 
dęte po K 2.50. w bogatem 
wyborze. Na żądanie głó­
wny katalog z 4000 rycin 
każdemu darmo i opłatnie.

1036 
Bez ryzyka! Zamiana do- 
zwolrna luk zwrot pienię­
dzy. Wysyłkę uskutecznia 
za pobraniem albo poprze- 
dniem nadesłaniem nale- 

żytości.

Maryana Hupczyca 

w HRflROWIE,

Ostatnia nowość! Tylko H 7'Ztl 
ŁzarotlziBjski flot

Mr. 3265 o delikatnem dżwięcz- 
nem głosie, podobnym do głosu 
harmoniumzbasami,na którym ka­
żdy natychmiast według kart nu­
towych grać potrafi bez wstępnych 
ćwiczeń i bez znajomości nut. 
Kompletny z dokładnem poucze­
niom, opisem i czterema nutami 

K 7-20. Bez ry- 
S/ka! Zamiana 

ozwolona lub 
zwrot pienię­
dzy. Wysyłkę 

uskutecznia
c. i k. nadwor­

ny dostawca JAN KONRAD dom wysyłko­
wy towarów muzycznych, w Briix Nr. 2458 (Czechy) 
Główny katalog z 4009 wzorów darmo i opłatnie.

Wielkie korzyści 
osiąga się przy zakupnie 
przedmiotów do użytku i 
wszelkich podarków u firmy

JAN KONRAD
C. i k. nadworny dostawca 
w BrQx Nr. 2488 (Czechy), 

która na żądanie wysyła ka­
żdemu darmo i opłatnie głó­
wny katalog z 4000 rycin 
Zegarek niklowy K. 4.20. 
Zegarek srebrny K. 8.40. 
Budzik srebrny K. 2.90. Ze­
gar wachadłowy K, 8 50. 
Zegar z kukułką K 8.50. 
Harmonija K. 5. - Skrzy- 
pce K. 5.80. Rewolwer K 6. 
Bez ryzyka! Zamiana do­
zwolona lub zwrot pienię­
dzy. Wysyłkę uskutecznia 
za zaliczką albo za po- 
przedniem nadesłaniem na­

leżytości. 1036
Preparat „TRAYSER" prze­
ciw reumatyzmowi i poda­

grze jest do 
nabycia we 
wszystkich 
Aptekach i 
Składach 

Aptecz­
nych. Ulu- 
strowaua 

broszura z 
prawi­

dłowym opisem powyżej 
wspomianych chorób wy­
syłana zostoje na pierwsze 
żądanie bezpłatnie. Adre­
sować M. E.Trayser,No 160 
Bangor House, Shoe Lane.

London E. C. England.
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Pracownia 

aa tapicerska 
FRANCISZKA KARLIŃSKIE60 
znajduje się obecnie przy ul. 

Zacisze 1. 10.
OWOCE

5 kg. bananów kor. 9*60 
5 kg. berberyjskioh dakty­
li kor. li’—, 5 kg. man- 
dolat najlepszych kor. 14' - 
ó kg. orzechów kokosowych 
kor. 3'60, 5 kg. kalafiorów 
kor. 3—, 5 kg. mieszanki 
powyższych pięciu gatun­
ków kor. 8'30 opłatnie za 
zaliczką. Giov. Spanghe-
o, Tryest. 1840

Cennik i próbki 
wysyła franko.

Zahłart pogrzebowy
„CONCORDIA

JMIB ROLNEGO
pl. Szczepański (dom własny) Tel. 331.

Zakład podejmuje się urządzeń pogrze­
bowych oraz sprowadzania zwłok ze 
wszystkich krajów r<rropejskich. W Kra­
kowie jedyny który . wsiada własny 
H5 wyrób trumien.

WEGIEL „PMIEH"
Pawia 10. Telefon 2388.

Dostawy większe furami albo codziennie, wor­
kami plombowanymi.

ŁlHlfl
Regularne przewożenie podróżujących zna­

nymi pierwszorzędnymi parowcami.
Hamburg-Nowy Jork

Hamburg- Filadelfia 
Hamburg-Kanada.

Hamburg- Ameryka 
środkową 

Hamburg- Venez uela 
Hamburg-Kolumbia 
Ilamburg-Kuba 
Hamburg- Meksyko.

Hamburg-Brazylia 
Hamburg-La Plata 
Hamburg-Arabia 
Hamburg-Persya 
Hamburg-Afryka 
Hamburg-Indye zachodnie

Antwerpia-Kanada.
Linia Hamburg-Ameryka prowadzi' prawie na wszyst­
kich swoich nowojorskich parowcach cztery klasy 
przewozowe: I. kajuta, II. kajuta, III. klasa i między- 
pokład. Parowce Linii Hamburg-Ameryka dają przy 
znakomitem utrzymaniu, prędki i wygodny przewóz dla 

podróżujących w kajutachi wychodźców.
O wyjaśnienia i co do przewozu należy się zwrócić do 
generalnej reprezentacja linii Hamburg-Ameryka, Wie­
deń I. Kórntnerstrasse 38, albo do jej agentur we 
Lwowie, ul. Gródecka 95, w Czerniowcach, 

Herrengasse 16. 12 2

Płótna czysto lniane
różnej szerokości, chusteczki, ręczniki, obrusy, serwety 
i t. d. poleca taniej, niż wszędzie 

Towarzystwo tkaczy § Korczyna 
ob->k Krosna

Wydawca; Krakowskie Tow. wydawnicze. Odpowiedzialny i naczelny redaktor Ludwik Szczepański. Drukiem Aleksandra^Ripncra^vKrakowie.


